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• e la • g • Zagad a s ą 
Jak P. K. D. udzielało pożyczek po z staw BzwarfościoWYG papierów? 

Pan Bau otrzymuje uprzywiłej~wane kursy na austrjacką pożyczkę kolejową. 
z Warszawy donoszą nam: 
W sprawie zawikłanej gospodarki 

w P. K. O. ujawniają się coraz to no­
we nie tylko szczegóły, ale i całe ope­

wielkiej wartości papierów, musiała za 
stanowić i skłonić czynni,ki decyduj:;­
ce do zażądania wyjaśnIeń, co wywo­
łało podante się do dymisJI p. H. LIn .. 
dego. 

łączme na zlecenla d,rekl.oir,a PKO. bez Na razie wdadomo, te to jest taki kU .. 
odwoływania się do jakiejkolwie'k ko- jent PKO., który korzystał z wyJątko­
nU:sji!, wych kursów na małowartościowe pa-

racje finansowe. 
\V dotychczasowo ustalonych zarzu 

tach przeciw gospodarce p. Hub;l t:! 
Lindego gwarancja .udzielona bratu p. 
dyrektora Lindego dla banku angld­
ski ego jest wprawdzie baTdzo wynJ w 
nym momentem, ale nie najważniej­

Odtąd krytyczne oko zaczęł.o badać 
różne d.z.ialy operao;i PKO, 

0ka'Za~1() się. te :przedwojen.na kolejo płery wIedeńskie I to wtedy. gdy tych' 
wa p~~ a.ulńl'jaeka, która obciąża samych papierów po znacznie mższym 
wszystkie pa,ństwa $padikowe ZJOStała kursie PKO. nie cbclała nabywać od In­
wielokrotnie nabyta po kursie zn.acznie nych OSób. 

Między innymi zwrooono uwagę na 
d:z!iał kupna i sprz.e'da±y z.a:graniczrnych 
papierów warlościowych. Tyoh ope.raąt, 
według sta'tutu PKO., dokonyw'ano wy-

wyżSzym od kursów wiedeńskich. Zagad Przy taId!em npr~ejowaniu od 
k'owycb t)11Ch tJran,m,kcj<i. dokonywano za maja do września, wydano "niepotrzeb~ 
zwyczaj z n1ejaJkim pan~m Ban. nie" przeszło mDJoU złotych polskich. 

Kto to jest ów Bau? Tu już słę kończy granica "uprzejmo 
szym. 

_________________ •• ______ •• __ ścr' dyrektora łnsłytucjl finansowej. ~ 

Sprawa ll11tSi być bezwzględnie wyjaś­
niona f wszystkłe osoby zarówno "kli­
jenci", jak j winni funkcionariusze insty~ 
tacji muszą odpowiadać I karn[e i finan­
sO'Wo za straty, Jakfeskarb pollliósl. 

OwarancjJ tej udzielił p. llubC' ~ 
Linde za dług swego brata wprawd7: 
samowolnie i bez uzasadnionego ro­
krycia, ale zapewne w tern przekona. 
nIu, że właściciel sanatorjum w Zak" 
panem będzie mógł pokryć swe zobo­
wiązania. 

Ogólne przesilenie finansowe. ul1:e­
możliwilo panu Marjanowi Lindemu za 
spokoić swych Wierzycieli. W tym sa 
mym czasie dyrekt; PKO. zdecydo­
wał s;~ na b~rdzief, te ł"!r powiemy -
ryzykowne operacje. 

Tolerancja.dla wielu nadużyć różnych 
wpływowych osoo!stoŚCi, o których wie 
Iokrotn1e pisali.śmy, snaM WYtworzyła 
przekonan1le, te wszystko ujść może. 

Dodać należy, że p. Hubert Linde był 
w gabinecle p. \Vttosa przez jakiś czas 
nńrustrem skarbu i poprzedzał działal. 
ność równie prawicowego ministra skat 
bu, p. Kucharskiego, potępionego przez 
większość sejmową za tranzakcje z 'Ly­
rardowem. 

Nawiasem należy przypomnieć. że p. 
LInde jut w sprawie iyrardowsklej 
współdziałał z p. Kuchorskim. 

Oto jakimś dziwnym zbiegłem oko­
łiJczności w terminie ZObOWfąZUjąCY111 
do spłaty długu angielskiego wyuOS1.ą .. 
cego 10.000 funtów szterUngów (dzie­
slę~ tys. f. szt.) udzielono komuś po­
życzki na 300.000 zł. poL pod zasta 'Iv' 

kilkudziesięciu akCji Banku Polskie~o i 
kilkuset nigdzie nienotowanych aL'cJi 
HoteJu Ritza w Białymstoku. 

- Oskarżony powiada, że pobił pana, gdyż chciał . Już to prawicy ni; udał się i ten mi­
ga pan okraśt w sklepie... Jakim prawem tąda wi~c pan ms ter skarbu w osobIe p. H. Lindego. 
odszkodowania? 

Taka niebywała "uprzejmość" t!la 
nieznanego wrerzyciela pod zastaw rue 

- Ządam odszkodowania za to, że mnie pobił 
w czasie wykonywania mych czynności ... , AA t..o~v~ W fAM .. 

Are~ltowany ~Jfe~tor laD~U ~uJie[~ie~1 ł~~lkie~o 
został uwolniony z aresztu przez sędziego śledczego. 

Sprawa jego została skierowana do sądu cywilnego. 
Opłsany przez wc~orajszy "Ex .. bjl()rców robót i dostaw dla sfe urzęr.· wickiej dr. Dnwidson powrócił do \\I'ar 

Katastrofy lotnicze we 
Francji • 

4 lotników zabitych - 2 samolo. 
ty zniszczone. 

Marsylja, 23 paździ1ernika. 
Wojskowy hydroplan francusk!, zmu 

szony do opuszczenia s1~ na pelnem mo­
rzu w okoUcy Marsy!fJ, zatonął. Pilot zo 
stal uratowany, 3 oficerów obserwato­
rów utonęło. 

Paryż, 23, paźdzIernika. 
Samolot wojskowy ~uskł roztrza 

skal się w poblitżu Merignac w południ-o­
wej Francji. Pilot zginął. press" fakt areszt::lwania inż. MlchaJa niczych rosyjskich. szawy. 

Daw:idsona w związku z oszukańczel/ii Bracia p. Michala Dawidsona, oby P. MilChat Dawidson z zawodtr inży ~1&iIB~<tilW4itW.G"Sjj", 
rnaOlp,ulacjamł zamkniętego banku ku~ dwaj lekarze ró'\ i' I " d nler, zaraz po wojnie rozwinął niesł~-
Pieekf lód 1,! b ł d ' . . ,~n ex na ezą o ZClc'-

ego . 1.1\1cgO, przy ra .1. 1 51::I.J nych w Warszawie osobo t ś ; chan~ł rtutno~ć w interesach. 
nowy obrót. tS o c" Miał przedSiębiorstwo slmpowan:a 

Sędzia śledczy wYpuścił arcs2;towa Jeden z nich hył przez szereg lal w Polsce roślin leczniczych. :fe roślillY 
nego i sprawa przeszła do s:ldu cywil wydawcą dziennika żydowskiego w t.; lecznice ekspedjowal do kri1jów zacho 
nego, przez któr'J! wierzyciele mają na zyktt polskim. Przestał być tym w1'- dnich, a głównie do An&rlji. 
dzieję otrzymać pokrycie swyęlt pre- dawcą z chwilą, gdy poróżnił się z p. Równocz>cśnie korzystając ze swych 
tensJi, zapewnionych !)becnic podohno ~osł'em Gruenbaumcm. Oopotlenci 7.ało stosunków w świecie kredytO\vym al1-
ważklemi deklaracjami dużych !Joten- ~yH Id~:~n111ok konkurencyjny "N1Sr. gieJskim i gdariskil11 ~ bo stale mlesz­
ejl finansowych, które podobno ~wa. rzeg ą • kat \V Odańsku ~ rozwinął w \\rar~ 
rantowały Im korzystny zwrot. Drugi brat fi. Michała Dawldso" ·\. s7:,\vie dz.:;;i Jill')~Ć buthwlaną. Był 

Z ostatniej chwili. 
-' 

Muraszko skazany 
na 2 lała 

domu poprawy. 
Z Wilna donoszą nam: 
Sąd uznał Jana Muraszkę winnym 

Aresztowanie p. Michała Dawidso- również !ct'DfZ •. ~~?:(?t!yw:: ł. HU? dl ~/:~ I ró ,vl:icż \vl<1~ctciekr.:t "f'.ódz.k!erro bap 
ha wywarło w pewnych sferach war-, szy cz"s w P0S.11 I hm ped.~7.:1 ~ W{I,llly 1~t1 ktl;J!t-r:KttVO". przestępstwa z art. 458, częś6 I (działa-
szawskj~h njeslyc~ane ~rażetlle. . I ożenił, się 'Z cr,rlc4 sł~lnnc~o ~enl,.·L' Til ! la Cazt~ln.V inflaCji 'l1ajqtek D, MIch" nIe w afekcie) ~ sk8~ał go na 2 lata domu 

P. Michał Dawldson Jest członkiem I Russklego. ,'b D,l\vidsona pozornie 1'6151 kk nu droż p,f)prawy z zahczemem aresztu prewen .. 
tllanej ro~z~ny w "Varszaw.ie. Parma Russka zakoclu!h się w tlt', dŻi1cl~. o Iw' s sf;:lhi':znc5;'t wproVvo- cylnc~o. powództwo oddnlljf, środel! za-

Jego OJCll/eC był za czasow rOSyj-l torze l);nvidsot1!c i Zl!'Sd7it"! się ${O rn~ I (h;~nlc ztotcv;o przypn, ~"iły irO o wiel-, D"bie~awczy bez zmiany. 
skłch Jednym z największych przedsjr· ślubić, Po Ivyl>lJ:,:;lut r,:·w,':r.;cji b.)lst,·, kir> "'lran', l, 

l" . - •• -...-...-----.... 
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Rockefeller, Morgan" 
Vanderbildt 

oto ukryte sprężyny kon­
ferencii w Locarno. 

Kapitał amerykański 
dątv do pacyfikacji Euro­
py, którą obecnie rządzir 

Onegdaj min:iJster Skrzyńsk:i. zdał w 
komisia sejmowej do spraw za,granicz­
nych relll1cję z wyniików k,onferenc;i w 
Locamo. 

Przemówienie to ZJ8Sługttję na szcze­
gólną uwa·gę, gdyż odsłania zgt"ozę obec 
nego p,oltożooia Europy i uwydrutnia ma­
czeme, jakie zawarte w Locarno um,owy 
mogą posia.dać dla pokoju ŚwiJaJtowego. , 

Mimo, iż od zawarcia poko~u w WeT, 
~lu upłynęŁo juJż lat siedem, w EuropLe 
dzieje się ha'1"OJ:OO ile. Cierpimy w skutek 
ran z;adan'Y'ch nam przez wojnę, a życie 
gospodarcze nrue może się w żaden spo­

sób dźwignąć. 
Okres powojenny, - ~ Skrzyń 

ski twtt:erdizi - nie morżn:a nazwać, ani 0-

kresem pokoju, ani w~ny. 

Z tego stanu depresji Europa chciała 
1c..oniooz:nie wyjść na nową drogę życia. 
Zebrali się więc dyplomaci siedmiu 
paDstw w Locamo i r.awe.rll szereg ukła 
dów, które mają utorować znędzniałym 
j zbiedniałym paDstwom drogę do osią­
jDięcla dobrobytu. 

P. mmisłer S~ nie powiedział 
fednalk skąd ~ inilcjatywa. mwu.cia 
tych traktatów. 

PIOd ~ oaciskiem zbiednSlała Eu­
ropa ~ do usunięcia, choćby na 
Jirót.ki obes CIZIISU. grotby nowych wo­
ten? 

DypbDaft6w ~ pchnęła do 
l.iocamo - Ameryka, kt6ra pozomie 
wycofała ełę ze spraw europejskłch. 

Stany Zjednoczone wzb.ogaoone w 
czasie wojny ~ią ogromnemi 
mpasami kapitad:6w i boją Się IdlrowaJllia 
ich w Europie rz; powodu :DŚepewne.go stil 
nu bezpieczeń~ 

Europa, Jak wiadomo znajduje się cał 
lOwłde w kleszczach fjnansist!6w amery 
b6skkh i musi obecnie czyni6 wszystko 
CO ibJaDsiśc:{ ci rozkazują W przeciwnym 
nzie f!rO'r.i Jej porz;bawienie Jedynego 
~ kredytowego, • zatem ndDa. 
. '" Nie:zw'boamie po zako6czeniu konfe­

łencji l!ooarnel\skiej odezwały się w p1'8 

sie ames-ykańskiej głosy przychylne, dla 
EUl'Opy, a prezydent Coolidge oświad­
czył, iż nareszcie Europa będde mogła 
dźwignąć się gospodarczo. 

Pokój e.uropeiski - ZYs®uje mocniej­
!Ze p~wy pod nadsldem ~u a-
1:Jle.rykańslkliego. 

Nie jest to mden. puado~, ale m;eczy 
wistość nieOOparl.a. 

Crq- oOOonie ;edn.a1[ ~ popłyną sŁru 
mieni:em kap&tały a.m~ańSlkie do Bu-
1"op1, to jeszcze P}"banie. 

- Kbo wie czy yan'ke.si me '7le.chcą po 
~zeka,ć jeszcze ldlka lrut i ZlOibaczyć, jalk 
w 'l"~czywistośoi wyglądać będzie gmacl1 
pio.kojru elllI"O\Pejskiego. 

Ze amerykani1e nie 1lW3JŻają jeszcze 
mnów zawartych w Locarno za ZI\1pełnie 
wystarczające d10 usunięcia możliwości 
nowy'ch wstrząs,ów wojennych dowou3!i 
iakt, że prezydent Coolidge pragnie w 
taajbUższym czasie zwołać ogólnoświato­
wą konferencję ro'zbrojeniową. 

Mówić zatem o cudownym wpływie 
~onferencj[ 1o,carneńsdciej na k'Siztałtowa 
nie ,się 'stoSlunków w EUJropie - l'e,st j,eSlZ­
cze przedwClZJeśme. 

Nie znaczy 'DO bynajmniej, alby wyni­
ti narrud w Lo,cM'IlIO mo,żna było uwa:bać 
SIl 'lÓ~ lL Pe.s. 

W dokach WIeikleI Brytanii spuszczono obecnie na wodę na~w'ęksao:", na śu:iecie ł6dź podwodną. 
Pos!ada ona potemności 3,300 tonn i test uzbro ,ona VI czter ... w e5k,e armat". 

as "'f't*'1M'iW we ... , 

Czterdzieści st9pni. • • 
Rząd sowiecki wskrzesza tradycje caratu. Jak odmłodnieć 1 

Jak przedłużyć życie? 
"Pijanyj budżet" podstawą budżetu czerwonych 

władców Rosji. 
niezawodne wskazówki daje film 

..KUlIUU nur 
w lłinie ,,(~~IH~". 

Moskwa, w pMdzi~rniJru. 

Nalety za.znaczyć na wstępie, że nie 
cbodrzi tu o żaooą nagłą falę cieplną, któ 
ra doprowadziła tempera,turę do tego 
r'O<haju punktu poozwro:tniJkowego. Nie­
ma ~ mowy o prz.edwczesnym mrOO!i~ 
pażdziernllkoWym, chodzi poprostu o 
czterdziestostopniowość starej, rosyj­

o,t..:....: pOczciwe; wódki" ........ " -, " . 
Kiedy nastała wojna, zaoronił rząd 

picia wódlki i zamkna.ł sklepy m.onopolo­
w~. Złotodajny monOpOl wódczany zastą 
piła prasa banknotowa. Jednakże nie 
tak prędko odzwycza'ila się wieś rosyj­
ska i ludność od t1"3.dycyinej wódki . 

Woda kolońska, pOlitura, wszystkc, 
CO pOSiadało jakąkolwiek zawartość alko 
holu, wszelkiego rodzaju surogaty były 

Z począ'bku była 20 proc. i poj~wienie 
się jej wywołało niemałą radość. Okaza­
ło się jednakze, Że naskuieik małej zawar 
tośd al\kooholu, ni'e może ona wytrzymać 
konkurencji z "samogonką". Państwo ze 
zwo!ilł,o więc na produkcję 30 pro'c. wód· 
ki. Lecz i to nie na wiele się zdało. Pija­
cy zgadzali się i na ewentualną ślepotę, 
byle tylko wódka mocno paliła podniebie 
nie. 

Dwa lub trzy Musiał więc 1: rząd sowiecki pr:zdąć 
metodę cara.-tu i wprowadził pono .. rme 
w życie wódlkę 40 proc. i tYm sposo'!.. em pokoje z kuchnią i wygodami 
wprowa.-dzić staws quo. Jednocześnie W centrum miasta poszukiwane. 
zredukowano cenę wódki, gM'zelnie poła 
jemne nie wytrzymały kon'kurencji i mu- Oferty do admin, pod .Intynier". 464-3 

siamo je zamknąć. \ \. . ~ 
Zre"-ą . WlJ'lik syty i owca cała \ " .l "·I'I!~·'I''';''·(,~()!il' 1)1'1) """~ I l ' , • v,l, l,; •. ,)~ ~\.' I,lt i ,;/"-, ~C\ g", JJ_,' Ij)". ».14\ 

spożywane i łagodziły gMd alkoholowy ••• I!!!!lB'lMM.·!I __ -BII-m--_ullw.III**_-B*_IIIMBSm,!!aM". !Ji'W;Dl!di!lil!f.&liĘ!9*ł#iJ!QłIt3\1iiO>_t , 

pqakÓw. 
P:r1Zed wolną odgrywała "w6d1ka" w 

bUJdżecie rosji CM"sJci.CIj koLosalną l"olę. 
Dochód z monopolu wódczanego wynosił 
blisko miljard rubli. Półtora miljarda li .. 
trów wódki konsumowała rocznie Rosja 
pnedwojenna. 

Dwaj najwięksi fabrykanci samochodów 

Ford i Citroen 
stacza.ją ze sobą homeryczne wałki. 

R!ząd. sOJW1ei6w kontynuował zatka'z Dwaj najwięksi fabrykanci samo ch 0- Pewien nowojorczyrk postanawia po-
allkoholowy. Popyt istniał jednakże w dal dów na 'wiecie dokuczają sobie wzajem zbyć się swego "forda" i ogłasza w 
s.zym ciągu a pomeważ nIe mógł być po- nie w niezwykle dowcipny sposób. dziennikach: 
kryty ,przez przemysł państwowy, zastę- I tak ford "puszcza" o Citroenie na- "Nowy, mało używany Ford, ostatni 
powały go potajemne gorzelnie. stępującą historyjkę w obieg: model, sprzedam za 100 dolarów". Mija 

Cak wiioskl trudziły się pędzeniem Citroeh otrzymuje pewnego dnia list tydzień, ale nikt nie zgłasza się. Wtedy 
wódki t. zw. "samo genem", który StPTz.e- ?d ucznia szkolnego, który mu pis~e, że nowojorczyk zamieszcza w pismach drl! 
dlawano po miastach. Wywołała o,na licz Jako grzeczny Chłopczyk otrzymuje od gie ogłoszenie: "Nowy i t. d. sprzedam 
ne baa-dzo wytpadki ślepoty i zatrucia. ojca codziennie coś do skarbonki, a ob e- za 5 dolarów". Znowu nikt się nie zgła· 

• , . . cnje posiada już 5 dolarów, za które sza. 
Panst:wo P?wołał1o caq. aparrut pohc!1 pragnąłby sobie kupić samochód. CitrO- Nowojorczyk, chcąc się jednak po-

ny pl"~e,cIw. tajnym gorzel~k,om. Lecz Qle en postanawia chłopcu zrobić przy jem- ztyć "forda" ogłasza po raz trzeci, że 
na wLele Silę to zdało. KIedy kJasowano ność i odpisuje mu że oczekuje go w oddaje go bezpłatnie, pierwszemu, kto 
jedną gorzelnię i karano wła.śdciela 1"0- swem biurze. Us~częśliwiony chłopak się zgłosi na Brodway 40, w południe, 
wstawały na jej miejsce , nart:ychmi.asi no- zjawia się a Citroen oprowadza go po tego a tego dnia. O oznaczonej porze 
we. NajŁrudniei by~o pilnować wsi, gdzie fabryce s~ej i pokazuje' różne samocho- \vtaściciel forda, zjawiwszy się ze swo 
cała .star~z!z.na brała ~ądź oo~i~ł W. pę- dy do wyboru. Obejrzawszy je, chlo- ją maszyną na Brodway, widzi już z da~ 
dz~~u WOdiKl lub nalezała d~ j'ej najlba'l'- piec rzecze: "Panie Citroen, wie pan co, Jeka wielkie zbiegowisko. Co się oka-
dZ1ej :oagorzałych konsumentow. zwróć mi pan moje 5 dolarów". zalo? Oto 150 innych posiadaczy "for-

Trzeba więc było klin klinem wyb.ić i Odwzajemniając się, Citroen ze swej da" na jego ogłoszenie przybyło ze swo­
nie pOlzoSitawabo nic inneg,o jak wprowa- strony opowiada o fordzie nastęPUjącyJiemi maszynami, by się ich pozbyĆ! 
Wić państw,ową ~rzediaż w <Saki. ,JrawaJ"; 



- Przyzna pan, te córka moj·a jest bard~o skromna ... 
- 0, takua Udaje, że ma to, czego łdema .•• 

SIr. S . 

olicja aresztowała ludzi "lekarza" 
który siłę zdrowego konia przeszczepiał na 

chorego człowieka. 
Znaleziono przy nim "I(sięgę Mojżesza, czyli magiczno­

symboliczną magję". 

Ojciec i dziadek Franciszka Wos.:ka 
byli owczarzami i zamieszkiwali wc 
wsi Kolocin pow. brzeziilskiego. 

P. Franciszek Wosik zerwał jednak 
z życiem na lonie natury i przeprowa­
dził się do Łodzi. . 

Albowiem - rodzice jego byli tyl­
ko owczarzami, zaś Franciszek \Vo­
sik uważa, i!ż jest - prorokiem, cudo­
twórcą, wróibistą i lekarzem. 
~ Komukolwiek udzielę pomocy -

mówi brzeziński prorok - ten będzie 

W wypadkach ciężkiej choroby luh 
jakiejś specjalniJe "trudnej" porady \Vo 
sik Sięgał zazwycza1 Jo księgi, która 
była dlań autorytetem i z którą się Iii. 
gdy nie rozstawał. 

KSięga ta nosiła dziwny $ nrezrozu. 
miały dla zWYkłego śmiertelnika ty. 
tul: 

"Księga Mojżesza, czYn magiczno .. 
symboJic~a malrla. Tablice szcz,:ś. 

cia i! przepowiednie". 

Z miast i miasteczek wojewodztwa łódzkiego zbawiony. 
Jednakże Łódź ·to nie Kolocin .•• 

Podług .. prawd" w nie{ zawartych, 
rozwiązywał Wosik' najzawiJsze za. 
gadnienia na temat mIłoścł. szczęścia. 
majątku, z(lrowia I - przyszłości. 

--:0:-
W Kołocinie wierzyli mu wszyscy i 

Piotrków i Pabianice się · porządkują. ~~~n1:::~::1i :r~e~~~~ lecz 

N t . t· Pan Wosik wędrowal po mieszka-

O działającym tta. przedmieściach 
cudotwórcy otrzymał poufne informa. 
cJe 1 kom. p. p. a omlas . w szeregu mnIejszych miasteczek wach j podwórzach · łódzkich I rozpo-

panuje nieład i chaos. wszechniał swą "wiedzQ" głównie na 
W czora! Wosik. znajdując się 11:1 ul. 

D'obiegający końca rok 1925 zazna- odpowiednie porządki sanitarne, k-tó- przedmi:eśooch łódzkich, gdyż łatwiej 
czyI się w gospodarce naszych miast rych dotychczas brak. zdobywał tu postuch. 

Miłjonowej, dowłedział się o chorobie 
B. Puksowef zamieszkałej na tejże 
uBcy pod nr. 4. 

województwa lódzldego wielce doda t- ZO'ierz też pracuJ·e, \~T1"\rawdzie pra- Proceder sw6j uprawiał w taki spo 
• b"v l' Prorok - wrUbita udał się natych-

mo. ce miasta posunęły się dą.leko naprzód sób: 
Pomimo ciężkiego kryzysu ekono- jednak trzeba jeszcze dużo dołożyć sta- Przedewszystkiem, gdy zjawiał się miast na miejsce wypadku w celu za-

~licznegQ, wytężona praca w kierunku rań by niedomagania usunąć. w jakimś domu, zapytywał stróża lub omrowapia swych usłu'y. 
szeregu koniecznych inwestycji, zwta- Małe miasteczka w województwie kogoś z mieszkańców. czy ktoś z loka- Dzięki jego wYbujałej autoreklamie 
szcza tam, gdzie u steru wladz komu- łódzkiem, których jest kilkadzJ.esiąt, zu . zgodzono się na jego pomoc. 
nalnych stali ludzie pracowici, obdarze pełnie prawie nie wykazują jakichś dą· torów nie choruje. I oto w mieszkaniu Fuksów rozpo. 
ni znaczną inicjatyWą dała dość dobre żeń do rozbudowy i podniesienia urzą- Jeśli otrzymywał odpowiedź twalef 
rezultaty. , dzeń m1ejskich. dzącą, wówczas udawał stę do mieszp częły ~ prawdziwe misterje. 

Z pomiędzy miast i miasteczek wo.. • ~rzyczyna tegC! stanu tkwi w wad- kania chorego. Rozgorączkowany prorok tańczac 
fewództwa łódzkiego wysullął się na bweJ. przestarzałeJ ustawie samorządo _ Lekarz panu nie J>omote ...- prze nad otwartą księga zażegnywał cho-

plan pierwszy Piotrków, gdzie stoJ.ll!io weJ, nowa zaś . ustawa ł!apotyka na konywal chorego, bo lekarze nie znają robę. Z pokOju wyrzucił wszystkich. 
wo i konsekwentnie realizowano plańY szereg trudnOŚCI i pozostaje na mart~ d . ._ Tylko ja ~ duchy możemy tu prze 
regulacyjne miasta. wyru punkcie... wiedzy tajemnej, która Jest Je yna l 

Pobudowau.;> szkoły PQws'tecbne. W niektórych miasteczkacb kaden- prawd1Jlwą nauką. Tę wIlelką tajemnicę bywać! 
rozpoczęto budowę kanalizacJI J obce- ela radnych trwa już po 6 lat "ojcowie znam ja, Franciszek Wosik! Dokor.y~ Prócz duchów jednak dowiedziełl 
nie czynione są przygotowania do za- miasta" spełniają swe obowi~zkl opie- wam największych sztuk magicznych! się o pobycie cudotwórcy lokatorzy do 
łożenia wodociągów. SZ~~Ugą przyczyną są wadliwe bud~ Od dnia dzisiejszego nie będzie już cho mu przy uJ. MlJjonowej nr. 4, któr~y 

Urządzenia sanitarne jak i rzeźnia żet y, w których niejednokrotnie wy_ TYch, gdy! posiadłem zazdrośnie akry- byli polnfo~o\Val1't o oszukańczej dzIa 
miejska są w należytym !lorządku. datki administracyjne miasteczek sta- waną tajemnicę: talności WOSlka. 

Również Pabjanice 'nie ustępują nowią 50 procent budżetu. Ktoś z nik:h zawladomil o tern l-y 
Piotrkowt. gdyż mają przygotowane W końcu musimy zaznaczyć, że in- Jak przeszczepić siłę zdrowego konia komfsańaf. 
płany regulacyjne miasta, niektóre uli- tensywni~ jes~cze pracują ma,gi$traty na chorego człowieka! Wydelegowani natychmiast na l11jr) 
ce błotniste doprowadzono do porząd- Zdunsklel Wolt. Ozorkowa, Kalisza. Łę I ·d wali si b d al dk' 11 j. t al· 
ku i są czynione przygotowanIa do bu- czycy il Kola. znaj o ę ar zo często n w sce wypa u po c ancr aresz ow \ 
dowy IcanaJizacii, natomiast musi jesz- Natomiast województwo winno za- ni, od których sprytny cudotwórca proroka - cudotwćrę, wróżbistę ile· 
cze dużo dołożyć starań magistrat. by jąć się temi mniejszemi miasteczkami, wyludzal pieniadze. karza w osobie franciszka Wosika. 
wybudowano elektrownię i wprowazdić by doprowadzić je do stanu możliwego. Za wizyty kazał sobie płacić od 20 Tak skończyła 5Ii:ę karjera p. Wo-

Spór o spadek \V rodzinie KrBGZmeró\V 
na tle sprzedaży fabryki 

monopolowi tytuniowemu. 
Na skutek, podania Heleny Kreczmer I stwa pod groźbą utraty zarówno kaucji 

l Emmy Jurakowskiej, sędzia pokojU V w wysokoścI 50 tys. zł., jak i wszyst­
okręgu m. Łodzi dnia 1 sierpnia r. b. po- kich nieusuniętych w terminie maszyn. 
lecU komornikowi Zajkowsldemu ople- Wobec tego braciom K. zależeć mu­
czętować majątek, pozostały po zmar- siało na szybkiem usunięciu maszyn, a 
rym Karolu Kreczmerze, przyczem wolo wskutek opieczętowania ich, nie mogli 
skodawcy wskazali adres fabrykI braci dojść do celu. 
Bertokla i Oswalda Kreczmer6w przy NIedługo PO opieczętowaniu, zjawili 
ul. Kopernika 62, jako miejsca spadku. się pośrednIcy z propozycją pogodzenia 

Na skutek skargI Incydentalnej braci się, oczywiście za Wielką cenę, na co 
Kreczmer, sąd pokoju V okręgu umorzył bracia K. nie zgodzlH się, wskaZUjąc, że 
czynnoŚci komornika Zajkowski1egQ, po cale postępowanie ich sióstr, jest tylko 
nieważ majątek wciągnięty przez niego fikcją, obliczoną na to, by zmusić Ich do 
do spisu inwentarza,' stanowi własność wyp~acenia im bezpodstawnych należ-
nie zmarłego, lecz braci Kreczmer. noŚCI. .• 

Decyzję tę i~h siDstry Helena Krecz- :Sąd p<>. wysłucha OlU wywodow rze-
mer i Emma Jurakowska zaskarżyły do czmków SIóstr, adw.okatów Frydmana i 
wydziału odwoławczego przy łóc;lzkim Planera, rozstrzygając spra"!'"ę na k?­
sądzie okręgowym, zaś bracia K. złożyli rzyść bra~l K.cczmer, stwJ.erdzl~ ze 
również skargę incydenł,alna. co do decy ko.mor.nik me mlał p.rawa wCl~gnąc do 
zji sędziego pokoju V okręgu i meritum. SPIsu mwen~a!za majątku braCI K.~ któ-

W tych dniach obydwie skar,gi byly ry nabyli ~n~ leszcze przed 30 laty ł któ­
przedmiotem obrad wydziału odwoław- !y st~no!vl. l~h bezsprzeczną ~lasność, 
czego. Jak rowmez l z tęgO powodu, ze spadko 

Pelnomocnik braci K. wskazał na daw~a. Karol K~eczmcI: umarł ~rzcd 14 
ba,.rdzo ciekawe okoliczności tej sprawy, laty l. ze w SWOIm ,:zasre nastąpIło zam­
gdyż, jak się okazuje. między braćmi K. kmęclC spadku po mm. 
i ich siostrami panują niesnaski rodzinne . Z tych wzglę~6w sąd umorzył całko 
Dolegające na tle matcrjalnem. WIte P?st~~owaJ1\e spadko~e, rozpoc~ę-

S· t d . d . ł . . • h b . te przez ILlcl1Q Kreczmer l Emmę Jura-
LOS ~y . OWi e zla9T SIę, ze JC racJa kowskn. (b) 

sprzedah mcruchomosć fabryczną przy fitum'P WiRWMlWMtRAłi$iilGi.ZW%iiMłVJi ul. Kopernika 62, polskiemu monopolowi 
tytlUliowemu, przyczem w akcie spisano CZYTAJC;E 

~~z~~~~~ ~CJ7b~~~~~~;i oJądi~iS:t~6~z~~ ł,IIU~!. i~'OiUo~ł"łij ni'· e~U~lł·~~". daży z ich dawnej fabryki, wszelkie ru- ," 
~~ ąiezak1.Wioue przez skarb pań 

do 40 zl. słka.. das. 

Przygoda panny Ireny. 
Nie usłuchała policjanta, chciała oszukać lekarza 

w rezulłade jednak powędrowała do komisarjału. 

Irena Pawlak ma lat 20 l Jest, ot, Po krótkiej chwtlJ. Irenka była kom-
taką sobie panienką. o której sIę nre pletnie "zalana" ... 
mówi. Wyszła na ulicę ... 

A że urody los jej nie poskąpIl, więc Poszła ... 
też wok6ł p. Ireny grupowali się roz- Gdy znalaua się obok domu nr. 1~ 
maJilCl wi:elbiciele jej wdzięków nie- przy uL ZawadzkIej, zamroczyło ją ... 
wieścłch. Zatoczyla się •.. Opada się o mur. • 

Panna Irena lubiła się bawić. ZbIityl się policjant, zaprosił ją do 
Milo jej było usnąĆ w 1ł-pojnym komisarJa.tu. 

szale tańca na drewnianej sali ale jesz - NIe pójdę! ... - poczęła krzyczeĆ. 
cze milej stawało si.ę wówcza~, gdy w i nagle wybuchnęła głośnym, spazmaty 
głowie lekko szurriialo. a przed oczami cznym. p.łaczem. 
przesuwały się rozmaite Wizje, PoliCjant sądząc, że zaszedł tu wy-

To też często widzieć można było padek .ataku n~rwowego, zawezwał po­
dziewczynę otoczoną młodzieńcami z gotowle. Pr~YJechał le~arz i .~rzekt: 
"lepszych sfer" bałuckich w jakiej dru -:Ze Irena P~wlak Jest pIJana to fakt 
gorzędneJ czy też trzeCiorzędnej knaj- ale ż~ ~a zupełme zdrowe nerwy, to 
pie. rów~:ez pewne. 

Ubacje bywaly rozmaite... ~JJan.ą dziewczynę odr>rowadzono do 
J śl · d b l· f· " komIsarsatu. gas. e. l a oratorzy y l przy" orSIe 

wówczas zabawa byla wyborna. 
Ale jak to cz~sto bywa, w dobie o­

becnego kryzysu. wielbiciele wdzię­
ków p. Ireny byli najcz;,ściej .,goli". 

Zdarzyło się tam czastm, że zna­
lazło się w kieszeni par~ groszy, ale 
to na wystawną kolację nie wystar­
cz.ało. 

Panna Irena b~·ła wyrozumiała. 
- Nie macie dużo .,monety" to I~ie 

szkoazi - mawia:a - wypijemy snbic 
gdzieś tak w kąCiku po cichutku. 

Tak było i wczoraj. 
Córeczka Koryntu spotkała swych 

nic zbyt zamulnych ~t;ajomych i wstą 
piZa z nimi do t\:najpy na ,.jednego". 

Jak stat sig piekną 1 
Jak stat siu pieknym 7 

nIezawodne wskazówki daje film 

"KUlIUli · [lUr 
w kinie ,,[I~IH~". 
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Wyplenić korupcję a interes partyjny zastąpić interesem publicznym. 

Domaga się tego zdrowy zmysł społeczny i opinja szerokich mas ubezpieczonych. 
Organizm kasy chorych przeżywa 

co pewien okres czasu wielkie wstrzą­
sy, które są zewnętrznym wyrazem to 
czącej go choroby. Na ten temat po­
wstał dowcipny kalambur o "chorej 
kasie", który w treści swej wiernie od 
i;wierciadla istotny stan tej iJnstytucj. 

Łódzka kasa chorych zbudowana 
przed kilku laty ot, poprostu z niczego 
w króttkim stosunkowo czasie rozwi­
nęła się do tego stopnia, że sprawnoś­
cią, I rozmiarami dorównała innym, 
dawno już istniejącym, zwłaszcza na 
terenie Małopolski. 

Szybki rozrost łódzkiej kasy cho­
rych pozostaje w ścisłym związku z 
charakterem miasta, nigdZlie bodaj tyle, 
ile w Łodzi I1Iie liczy ona członków, 
którzy ze względu na rodzaj swej pra­
cy i stanowiska społecznego, korzy­
stać muszą z jej świadczeń. Mimo ze-

Ucieczka z raju. 
Pewien nabożny wieśniak zakończył 

bcie. Ody duszyczka jego dostała 
Się do ndeba, oczek rwał ją przed wro­
tami raju św. Piotr. który rzekł: 

'- ,.Chodt bogobojny człowieku. Się-
azJesz przy twojej małżonce". . 

- "To tam jest moja żona? Na li­
tQŚć boską niech mnie tam pan nie wpy­
cha, • wejdę! Nie potom tak długo 
za życia cierpiał, żebym teraz niebosz­
czyk slaby, miał znowuż przy niej 
siedzieć". I 

Sw. Piotr nie zdążył nic odpowie-
,azieć, dusza ucl'ekla i do dziś dnia nie 
lWia damo, gdzie się podziała. . 

Niefortunny złodziej. 
Klown złapał pewnego razu w 

$wem mieszkaniu w nocy kiłku zło­
'dzieL 

Uśmiechnął się ao ltilch ł rzekł: 
- ,.Nie wiem coście tu w nocy 

znaleźć chcieli. skoro ja przy dzicn­
aym świetle nic znaleźć nie mogę ?'\ 

Wzór cnoty. 
Pewien senator rzymski l1tiał Cięż­

ki oddech, przytem z ust jego parowała 
woń. 

Nikt wlec z senatorów nie chciał 
przy n'm siedzieć. 

Gdy razu pewnego, aowiedział się 
przyczyny unikania jego osoby po· 
biegł do domu i zbg żonę za to, że lJ.ie 
zwróciła mu uwagi na przykrą wrn. 
wydzielającą się z jego ust przy oddy­
chaniu. 

- "Ależ myślałam, że od wszyst­
kich mężczyzn czuć tak samo -... od­
powiedziała na:iwna żona". 

"Nie lubię tych przylepiają­
cych się, rozlazłych, co same 
pchają się do rąk ... • 

J. Germana 

wllętrznej spoistości tężyzny' łódzka 
kasa chorych derp~ na niedomagania 
"wewnętrzne", które toczą i mszczą jej 
nadwątlony organizm. 

finansowa strona tej "choroby" jest 
o tyle zrozumiała, że przypisać ją trze 
ba Wyjątkowo ~iężkim warunkom gos­
podarczym i trudnGŚ .. · 1m płatniczym 

sfer handlowo - przemysłowych. Na-• leżne z tytułu ubezpieczenia skła:lki 
wpływają kiepsko, z drugiej zaś strcny 
wydatki mnożą się niepomiernie. Te­
mu zatem zjawisku przypisać nal~I:Y 
tarapaty finansowe kasy i trudność rea 
liJzowall'ila swych zobowiązań zwla'z 

cza wobec personelu lekarskiego. 
W chwili obecnej niezwykle aktu· 

alną jest sprawa pensji lekarzy, k~ó­
rym niewyptacono jeszcze poborów za 
wrzesień. Lekarze burzą się, grożą 

"buntem". najzupełnJeJ zresztą słusz-

nie - pieniędzy jednak ani rusz niema. 
Sprawa zaostrza się, i jeśli w ciągu naj 
bliższych dni nie zostanie pomyślnie za 
łatwIona, przerodzić się może w bar­
dzo poważny konflikt, który w konse­
kwencji przyniesie szkodę i lekarzom i 
kasie l co najważniejsza, ubezpieczo­
nym. 

To jedna bolączka. Druga, innego 
wprawdzie charakteru, ale n'i'e mniej 

dotkliwa - to korupcja. która ujawnI­
ła się podczas dokonywania przez egze 
kutorów kasy chorych licytacji. Jakie 
go charakteru były te nadużycia - pi 
saliśmy i wyjaśni'aIgmy obszernie. 
Dziś na marginesie ujawnionych nad­
użyć, to jeszcze dodać trzeba, że są 
one tylko drobnym fragmentem ogólne 
go chaosu i bezhołowia, które w kasie 
chorych panuje. Dzięki temu właśnie 
stanowi rzeczy, zaufanie mas do kasy 

Migawki sądowe. 

Zakończenie. 
Czyniono mi wyrzuty w redakcji, że 

skoro wczorajszy wstęp do migawek za 
jął p6ł kolumny, to pewnie zakońc~enie 
zajmie całe osiem stronic "Expressu" i 
nikt z kolegów nie będzie mógł popisać 
się swemi senoo.cjami. 

Uspokoiłem ich. Właśnie dlatego, że 
wstęp był taki długi - zakończenie zaj­
mie tylko kilka wierszy. 

Bo właściwie sprawa Jest głupia, ale 
dla mnie była mądra, jak zresztą wszy­
stko na świecie posiada dla mnie pe­
wien utajony sens. 

Chodzi mianowicie o to, te Szmul 
Wajngarten nie miał naj mniejszego po­
czucia taktu, ani odrobinki wychowania. 

Ten człowiek mógł poprostu napluć 

chorych maleje z dnia na dzień. 'Jest 
to zjawisko nad wyraz smutne i rzu­
cające przykry refleks na gospodarko 
naszych instytucji społecznych. Lu­
dzie nie mają zaufania do kasy chorych 
bo "tam źle się dzieje"_. 

Istotnie dzieje si'ę źle. W wielkie) 
mierze, acz nie zupełnie wpłYwa na to 
partyjność ludzi zasiadających w zarzą 
dZli1e. Wszelkie, najdonioślejsze nawet 
zagadnienia mierzy si'ę tu miarą partyj 
ną, która z drugiej strony nie zawsze 
idzie w parze z interesem publicznym. 

W imię zatem dobra ogólnego, na­
leżałoby z tym systemem pracy raz na 
zawsze pożegnać sdę. Jest to jedyny 
sposób na to, by zaufanie społeczeń­
stwa do kasy chorych stało na takim 
poziomie jak to ma miejsce zagranicć... 

Wblt ;. 
• 

komuś w twarz i kopnąć go w dodatku.. 
(utajony sens slowa "dodatek" każdy z 
łatwością chyba zrozumie). 

Szmul Wajngarten wszedł pewnegG 
dnia do tramwaju, rozpanoszył się na pe 
ranie. wywalał awanturę, spoliczkował 
jakiegoś gościa, powędrował do komi­
sarjatu, zachowywał się arogancko i zo­
stał skazany na 30 złotych grzywny. 

Przepraszając za zbyt długi wstęp, 
proszę o przebaczenie ze względu na 
zbyt krótki1e zakończenie. 

Juris. 

"IW~~Kr. Kilka scen z błys!caw;czne' budowy mo?tu. po~tonowęgo p~d XI().s!ernenbur~iem. 1) Budowę roz .. 
począł.o od obydwóch brzt'HJ6~ •. 2) P~o.mer.ill!\I G!'e-owadzalą materjały bllJdowlane. 3) Włąc;.!anie 

lostatnsch pontonów. :1> Pl'~e;ścle oddZIałów .: op~r.atoU'em fUmow~m na cze8e. 5) Komendanci 
mostu podają sobie ręce.. 6) Most w chwlh meRd.an!su. że jest zdatny do użytku,. 
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Smierć zbrojmistrza Polski. \ 
Emigrant amerykański prowadził arsenał broni, \ 

by go użyć podczas powstania. I 
Przed kilkunastu dniami odprowadzi 

lo grono najbliższych przyjaciół na miej 
sce wiecznego spoczynku w Chicago po 
płoły pułkownika wojsk powstańczych, 
Jerzego Cichomskiego. 

Swego czasu odgrywał pułkownik 
dNią rolę wśród emigracji w Brazylji. 

Przed kilku laty przeniósł się do 
~swych wnucząt" w Chicago i taUl skoń 
czył życie. 

S. p. :)ulkownik był nieporównanym 
typem dawnego spiskowca i strawił 
swe życie w Ameryce na "przygotowa­
nia gruntu" dla powstania polskiego. 

Z naiwnością dziecka gromadził ar­
senał broni, zbierał karabiny, skupował 
pistolety i ołów na "lanie kul". 

Skoro w piwnicy swej począł grom a 
dził proch i inne materjały wybuchowe, 
przerażeni sąsiedzi poszli na skargę do 
Dolicji i ku straszliwemu zmartwieniu pa 
na pułkownika skonfiskowano mu ma­
gazyn amunicji. 

I 
W kilka dni po tym wypadku ś. p. Ci I 

chomski zostal sparaliżowany i nie pod­
niósł się już 'więcej z loża boleści. 

Skoro powstały legjony polskie pod 
dowództwem Piłsudskiego, stary pulko 
wnik ofioarował swe zbiory legjonistom. 

Nie skorzystano jednak z nich, bo 
broń była "przestarzała". 1 

Ten wypadek wstrząsnął do głębi! 
starego żołnierza, więc zmienił swą dzia l 
lalność. ! 

Codziennile ze skrupulatnością mania: 
ka wysyłał listy do najwybitniejszych , 
mężów stanu, domagając się, aby Pol-I 
skę przywrócili do jej pierwotnych gra-: 
nic i uczynili ją niezależną. : 

Skoro więc Polska powstała, Ś. p. Ci l 

chomski uważał swą rolę za skończoną. I 
Umarł licząc lat 95. 
Do końca życia nie mógł jednak prze) 

baczyć legjonistom, iż nie skorzystali z l 
jego arsenału starych pistoletów i fuzji.! 

~ 

Zabójstwo żony ze skąpstWI. W tych dn"ach wyruszył z San Francisco do Honolulu wle'kl aerOe 
plan. Z powodu defektu w motorze aparat musiał wylądowat na 
samotne, wysepce, s ąd go zabrał okręt, wezwany przez rozbit .. 
k6w radiotelegrafem. FotografIa nasza przedstawla komendanta 
napow;etrznego olbrzyma, Johna Rodgorsa, kt6remu po powroci .. 

Butelka wina - to rozrzutność godna śmierci. 
Co zrobić z rozrzutna. żona.? 
Nad tą kwest ją zastanawiał się długo 

pewien francuz w okolicach Bayonne. 
Mr. Pierre Legros, tak bowiem nazy 

wal się sprawca krwawego dramatu, 
tlómaczył jak móg1 swej małżonce, iż 
niepotrzebnie gotuje zbytkowne obiady 
i kolacje, zawieje wydaje na utrzymanie 
domu i zanadto się stroi. 

Skoro tlómaczenia nie pomagały, 
chwytał za kij i w namacalny sposób da 
wal swej żonie lekcję oszczędności. 

Przed kilku dniami żona jego popeł-

niła szaleństwo. Ponieważ wypadały u­
rodziny jej męża, kupiła do obiadu bu­
telkę wina. 

Ten wydatek wyprowadził z równo­
wagi skąpca. 

Porwal tasak do siekania mięsa, 
chwycił żonę za włosy i tak długo bił w 
głowę, aż nieszczęśliwa wyzionęła du· 
cha. 

Morderca tlómaczył się, iż zabił swą 
małżonkę, ponieważ była złą francuzką 
i zamiast oszczędzać, wydawała niepo­
trzebnie pieniądze. 

do San Francisko, tłumy zgotowały niezwykłą owację. 

Zgładzenie w ciągu kilku godzi 
18,000 udzi. 

Atak gazowy w Nowym Jorku. 
na się tego było spodziewaĆ, zlodzieje 
nowojorscy wyzyskali to zamieszanie \ 
znakomic~.; przy tej okazji się obłowill 

Zdetronizowanie królowej jamu. 

Jak z Nowego Jorku donoszą, wstę­
pem do amerykańskich manewrów po­
wietrznych, był atak gazowy, zainsce­
nizowany onegdaj w Nowym Jorku. W 
planie tych ćwiczeń wyobrażono sobie, 
że nieprzyjaciel wylądował tuż przed fi­
nansowem centrum miasta. Obrona usi­
lowała przeciwatakiem z powietrza nile­
przyjaciela zniszczyć, przyczem wyrzu 
cono z aeroplanów masę konfetti i wę­
żów papierowych, mających przedsta­
wiać bomby. 

Wynikiem tej "walkit' powietrznej 
był komunikat władz wojskowych, uję­
ty w następujące stowa: "Wallstreet za,,' 
mieniona w tlejące się zgliszcza. Prze .. 
szło 18.000 osób padlo ofiarą bomb ga­
zowych". Król musiał się z nią rozwieść, bo miała nieznośny 

charakter. 
Królowa Sjamu została zdetronizo­

wana. Wydawany w Bangkogu urzędo­
wy dziennik sjamski ogłasza dekret kró­
la Sjamu, z którego wynika, iż zakazuje 
jej używania tytułu królowej i przywra­
ca ją do poprzedniego stanu, jako księż­
niczki Laksi. 

Zdetronizowana królowa jest kuzyn­
Ką króla. ](tóry krok swój usprawiedli­
wia tern, że żona ma rzel<omo nieznoś­
ny charakter, nieodpowiadający zupeł­
nie osobie mającej pełnić wysoki ~lrząd 
1, ~lowej. WsLutek tego właśnie, .,ze 
względu na interes publiczny", król mu-
si . rr" ć .. - -
- -

Korespondent gazety "Manchester 
Guardian" zapragn~ł dowiedzieć się 
bliższych v<.cz(;f"ól5w tego w"rlarzenia 
od samej królowej, ale ta odpowiedziała 
mu, że \voli nic nie mówić o cha: .. kterze 
s\vego męża, gcyż pozbawionoby ją za 
to prawa pobytu w Sjamie. Tyle tylko 
może powiedzieć, że wyrządzono jej 
wielką krzywdę i dopuszczono się w 
stosunku do niej niespr.awiedliwości. 

Obecnie królowa sjamska postano­
wita poświęcić się całkowicie ruchowi 
emancypacyjnemu kobiet i nie zamierza 
powtórnie wyjść zamąż. 

w 

, 

Z dachów drapaczy chmur terkotały 
karabiny maszynowe i grzmiały olbrzy­
mie rakiety. Wszystko to byłq, jak się 
zdaje, niespodzianką dla publiczności, 
gdyż przechodn' c ::ostali ogarni'ęci wiel­
ką ptl.niką. K L: ~ty zaczęty krzyczeć, 
dostawały spazmów i padały zemdlone. 
Urzędnicy przerażeni powypadali z biur 
na ulice, sądząc, że znów nastąpił za­
mach bombowy, podobny do tego, jaki 
wykonany był na bank Morgana przed 
trzema laty. 

Straż pożarna grzmiała nieustannie I 
sygnałami alarmowymi. Jak łatwo moż-

___ .... lewi;, 
R 

.... V! każdym kochaniu po­
winno być coś takiego, czego 
trzeba się trochę bać... Inaczej 
nic nie warte .•. • 

J. Germana 

JULJAN STARSKl ł HELENA ORDĘZANKA. 
o' 

pusb. Goście bądź tańczyli, bądź grali w szy, do zwojów mó!Zgowych i czytał wszy 
karty w trzecim mniejszym salociku, lub stkie myśli i z.amiary jak w otwartej księ 
też gwarzyli w czwartym przy kawie, dze. 

S-trojne posŁade mężczyzn i kobiet 
.tnikały we wnętrzu bramy, którą otwie­
rał gościom m.ł.ody, ba,rczysty port jer. 
Sznur aut przesuwał się p-owoli, roztapia 
jąc się w mrokach nocy. 

Od oz.asu do CZMU rozlegał się wśród 
cVszy jękliwy glos trąbki, potem szybkie 
kroki po skrzypią.cym śniegu, wreSZCIe 
zgrzyt otwieranej bramy. 

Przed pałacem zatrzymała się w pe­
wnej chwili długa wytworna Hmuzyna. 

Drzwiczki otworzyły się bezszeleSlt­
Me. Na chodnik wyslwczył lekko Stefan 
We.rnicz, a za nim Uza Wygardowa. 
Wziął ją pod rękę i poprowadził w ~tro­
nę bramy. 

Cztery salony o·ddał Ha!lold Wbite do 
dyspozycji swym Iroznie z.gl"oma.azonym 

-

2:2 

herbacie i owocach. Mimo w au, nieprnepaTcie każda gIo-
HaroId White, wysoki nieoo przygar- wa chyliła się zwidkim szacLtnkiem 

Mony mężczyzna o białych j:ik śnieg wło przed tym, krzepkim siwowłosym mar­
sach z ciemnymi okularami pOdej'110Wał cem, kt6rego silny, ruski gros o meblicol 
gości, nader uprzejmie. Mimo swych cLter nym o<dcienbll przekonywał i zmewa,lał 
ciziestu piędu lat, które mu og' lnie przy I do bezwzględnego posłuchu. 
pisywano, był nie.zwykle :-zeźki i ruchli- Ha'rołd Whilte był tym okazem raso-
wy. . wości męskiej, która podbija serca wszy 

gościom. Na lustrzanej posadzce najob- MIal dla ws~ystkich miły uśmiech na stkich kobiet i zmusza do bezwzględnej, 
szerniejszego salonu sMęły pod takt n1'.1- wargach i słowa bcz~ranicznej gościn- pokornej uległości . 
zyki pary wytwornych panów i eleganc- ności. 
kich pań. Orkies.tra ukryta za srebrzystą Gdy przechodzH prz~z sah:my wszy­
kotarą grała melodyjne, dyszące zmyslo- st.kie oczy zwracaly s:ę na niego. Podzi­
wemi tonami, tango. Oświetlenie tego sa wiano jego p;ok:1ą, męską twarz,. której 
lonu utrzymane było w dyskretnym, fiole wyra:!;"'tości nie zddaly zntrzeć głębokie 

To Jeż wśród sltrzeHslych spojrzeń, 

które kierowały się w je.go stronę, prze­
wa:żn.ły dz;:wne, niespokojne spojrzcl1ia 
kobiet. 

Harold White z,dawał sobie sprawę t 
towym półtonie. zmars~czki. Bujna, siwa CZl1pryna za-

t zainterezcwania, j;tlde wzbudził wśród 
Kilka smukłych palm pod ści.aJnami cz.esana na tył głOWy two.rzyh zei) syl- h'" L • d k 

ł d l t' . ,. l tk ., :f t 1 t t' swyc gasc!. I112 o~azywał Je .12..' tepo rzuca '0 na pO'$a Z'Kę aJemn:cze Cleme. we ·ę wyLwornz::,o ary!:> o',:ua, y. '::K czę b' '" 
W . t '1' ł' . f t 1 • J 1 ' 1 I 00 so :e. pOWIe rzu unOSI a Slę osza amla;ąca !'.o s~c yKfcl1ą W 3.!Hl'e~, ,Cd CZ'l O-l ' . . . 
woń jaśmvnu i róż. I pismach il~strG''1~tI1VC:l. Czaszm Jeno łagodny uSlwech na je-

Dekoracja ta wprowadzała gości w O-I Ameryk?ń::-!{:.e okulary o dużych ciem go w2rgac 1 n~bierał goryczy sa,rkazmu ~ 
sobliwy nastrój, którego nikt nie ważył nych szkłach prlc,;bnialy jC!:o oczy, każ I wtedy w c~,łeJ twa:;} nc~~dllb. rapto. 
się przerwać glośniei'szym słowem. Szep-' dy jedn.::.k d"iw'1" inh;; '\ 'y~Zllvał że I",:,a mel:t l,adn:!.. \/y~:az J?J z ~ogodne 

I 1 l .' , ńO ~La··,~t ,'" '-"'l"" nl"'m"tJ ~~~"M" tano. 'ą to cezy, dl.::. d;;)'" nh~ l'fl:::ejcs J.W~!-'_L ,.~, ~'-,,"-". 

W drugim saI,onie, równie obs,zernym żacha cie1cs '0. Z1.-';::t'cl. l: () ~;c w że-I Trv.,~ło (O jcd'13Jk p 'zez ch',':ilę. 
ja,k p,oprzedni, stały czte;ry s.zeregi Obf;_11 nic, że cz;cwic-k *:m, ~ y Z ':r;1" rOLma- f l'\. pr,~cm l!~:ro::l WMtc mo'wu uśn:~ 
cie zastawionych stołów. Było tu naraóc wiał przeniklł go 'Ii l -ok:C"IU do s"-mej d,t. r 11d sic: ujm'.;<lICO i przyjaźnie. (..c.n.) 
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Dziś B dni następnych! Dziś i dni następn;łch! · 

Pierwsze w Łodzi uroczyste wyświetlenie filmu, który od szeregu miesięcy nie schodzi z najpierwszorzędniejszych ekranów świata 
======;::;;::=:;:::,=: :;::::: b..,dząc: w~zędzie NtENOTO·;A1.r.\NY DOTYCHCZAS ENTUZJAZM.? ;; 

Epokowy film w 8-iu wielkich aktach p. t. 

" " jest pot~żnvm h,mnem kił chwale Piąkna I Siły. tlaipeęknie;sze okazy I..,dzkości w pełnym blasku nagich kra. Ul 

Kult ciała w najszlachełniejszem tego słowa znaczeniu! 
Wspólakte>rzl' filmu: norweski następca tronu. Lloyd George, Balfour. oraz najsła,wniejsi rekordziści sportowi, najwybitnielsi tanc~ru i tancerki z Tamull Ku.sawilu, 

i Władimirowem na czele. wreszcie 

akty najpiękniejszych mężczyzn i najpiękniejszych kobiet świata! 

Początek o godz. S-ej. 

UNA 

Specjalnie dobrana ilustracja muzyczna w wykonaniu orkiestry symfonicznei pod dyr. L. KAI'tTORA. 

Tylko DZiŚ . JUTRO! Tylko DZIŚ · i JUTRO! 

" 
" 

(Kto jest ojcem?) 
8 aktów przeraźliwego krzyku shańbion~j dziewczyny, kt6ra nie wie, kto jest ojcem ~j wecka. 

'W rolach 
głównych Lya de 

LUNA 

utti, Erick aizer-Tiłz. Początek dziś I Jutro 
g II -- o godz. 3-ej p pot 

OGŁOSZENIA do c~=h~o= po 

PROSBł j REKURSY do ':f:Jztkich 

T"'UUACZENIA aktów i ' koresp011-oJ." l~.l dencji w 6 językach 
pod kierunkiem H. Kępińskiego 

PIERWSZE W POLSCE 
BIURO II'1FOR...,ACJI PRASOWYCH 

Cegielniana Bap" TEL. 20.62. 
.NI 40 "II ~G 2°~fhJ~OWJdI 

-Dr med. 
PIERWSZA LOOZKA 

Dr ••• et. 

Rł~N 
Południowa Nr. 2~ 

tel et. 40-26. 
Specjalista chorób 
skórnych went· 
ryCZ'Iycb L.eczenle 
światłem (Lampa 

l kwarcowa) P-rzyj. 
muje od ts do 9.30 
od 4 i pół do 8 w 

Dr. mea 

l. . ~ry~ul~~; 
powrócił. 

CnOrOb) sKórue 
włosów. wenerycz· 
ne j moczopłciowe 
(leczenie swlatłea: 

[H[Ml[lHA fARBIARniA fUJfft t KAftm~ Lampa kwarcowa 
I promienlari 

Rontgeoa. 
Lawadzke 16 l 

TelefoD Nr. ~ 
Przyjmuje od 9-~ 

i od 5-8 
W. Schonr-.ana 

ul. Gdańska 8, front .. p. 

Gwóźdź Sezonu! 

Specjalista cborób 
skórnych i weDe­
I YC:l:nyclJ j włosó\\> 
Gabinet Rontgena 
światło.lecznicz~ 

Dla pd od 4-5 

~ziś I dni .astępnychl Dziś i dni następnych! 

Przyjmuje do farbowania wszelkiego rodzaju 
futra na wszystkie kolory oraz odświeżanie na ko­
lor naturalny ,posobem elektycznym podług naj­
nowszego systemu. Równid farbuie się hsy. szopy. 
i amerykańskie oposy Iła kolor skunksowy, popie-

Glone arcydzieło IZtuki kiDemato~r~ficznef lice na kolor soboli i lok. 
Białe futra do czyszczenia. Ceny przysłępsur. 

Gwarancja za kolory. ~K BIBTi\ D łłl6CZYSTBM SUPllBłłIU" 
• .:lrzyjmule: od l:!-~ 

6-8 Dla pai! od· 
pzielna poczekalnia 

od 5-6 op 

swetry 

Malł1lłaktura 
fialintem 

Jedwab 
fIrankI 

KIBWiec Da mleiscu 

Wielki dramat erotyczny w 1()..!u aktach fELIKSA HOLAENDRA 
podług nalnowszęl powieśeł 

,,'IIIKOY i ~'UWA[IKAU 
W rolach głównych I W rolach ~ł6wnvch I 

... ~~~~ \' A:!:~e" 
I fasrJouiący 

DOBRA KSIĄżKA lYyglqd twarry 
osIągnąć mo­
I tna tylko test najlepszym przyjacielem 

każdego człowleka. 

Wielki wybór dobrych ksiątek 

Piotrkowska 31 
(w podwórzu) 

.e.H.e ..... 

Ugloszeoia drobot 
poleca [ -I D kobieta o ni ... H M' d f m~żczylZna .. J agower, czyst.nisumlenlu • leren or lakich wielu. 

Y/YDoiyualnia K!iaielr 

. przy estetycz 
I nej fryzurze. 
a szczególnie 

lodz.nacza si~ 
. i o w umiejęt­

nym strzyteniu !,!!owy, które oodrug 
o s t 3 t n l e j paryskI ej mody wy!(Onu;e 

STENOGRAFJI wy· 
uczę wszystkiclt 

bezpłatnie listownie .WW"A· • Ar MMM .&4M
; ....... +aii&iV I 

/------K-a-ż-d-a-z-P-a-ń-! 1-1--'" 
dyplomowany tryt]er 

W Językach: polskim. trancus 'F. BITTNER, Andri:eia 15. 
klm, niemieckim I roSyjskim 

300-500 ZŁOTYCH 

Instytul Stenogr",. 
flcwy Warszaw~ 

MokolO" ska 39. 
10579-8 

l ..... _--. 

chcąc być według nainow!łZvch paryskich żuruli 
ostrzyi:ona I czesana 

winna zgłosić się do pierwszorzędnego zakładu 
fryzjerskiego 

A HOŁOOYHIAKA PIOTRKOWSKA 27 
• , Tel. 38·09. --

DW!'lna. Farbowanie włos6w L'oreale Henne we 
lig. wszystkich kolorach przez s_p .. __ c_ja_1i_st_ó~w~ ____ J 

ALFREDA STRAUCHA. 
• • . t P N ut 14 mogą zar, bić panowie i oanie każdepo pRL.YJEŻPlAJĄCY 

I 
Ple l kUCbfty.k 0111 u .. rez. ar OWlcza , stanu przy mnlej·wię.cej Z·godzlnrlel poszukuje meblI> 

przenosne Abonamenl miesięo.:znYzł 2 50 pracy dziennie. Tćlkże jako zawó<l po- wan)' nokój z nit'· 
kaflo.wo,sz~n::~towc . _ _ wynosI Iylko •• ooczny do wykonama NatychmIastowy I\lępującym wel 
d-tła KozmmscY I li:llobel, Pisać zaraz, załączają.: zna· ściem 1\ samolneJ 
Qł6wna 51. >'\1 il':J.ek na odpowieui na 30 gr. HaUDl- osohy. Oferly su, 

. . .@" • I~~~~~~ iOSllagerndDANLIGPOd.Jahrga.ng192S" :E~/W~~cza.~mif1 
fJ)..~~':d .. ~..:J'~~l ~"., '.. ..,.. . I ' ... ...,...........,~'"""'.., ....... 'V ..... - ................ ""'"""....... I -:. r-:mr;I~~9~~.§i~;~w~,-'1~; "-1.- "'Ił:V • 1, 6>.,\:.&:. • ........ j\ -i r·' 

P t W Łodzi zł.8JiO mleslęcznle-Zamlejscow. I) złotycb O ł . ZWYCZAJNe: I) fr. ~. "7łel'll~ oullrn.tro.,y ma !tr<'Ole Lll *·P411., -Ii reKS'.;I': 40 Itr. .o. "" .... ,,,IIID 

renumera a· mtesł"cz"le _ Z.grllnl .... 7 zIiotych miesięcznie. _ g OSZenla' trowy lna str 4 szpalty). NBKROI.O()( I NA..lJcSŁAN~: 30 (r ... .,(ouz nlll1lletto ... y o (na itr • uo. 
• "'f. -.. • Zaręczynowe l ts<§łub. 00 tekscie LO .,-1. ZamieJscowe f) oU Droc. ZI1~rarl. I> lO~ Droc:~ drot. Z9 terml hO. _ 

_ ~ . _ Odno~zenJe do domu 30 groszy . -= drut: o'fCOSZeB 'łrtTniniCitr 'I'~ odDI.l\liftod,a. !)robn.'" lO [!1' Po~n:.l "'NInic! or~c" ') I!r-oszv 'lstnnlels.tł:' 'Ifl , 

~ 
Iłcd~I(CJa i AdlTlinistracj li, Piotrkowska.>;! .\9. Ił Q'"1ziny (lrzyjęć red.,k.cjl 5 -7 ." Ogłoszenia k;olprowe (ml- I 
TelHony redakcji: 27-24.36-1\3. 35-44 Ił po pol. Ił ~kopis<iw Iliezamówie>- 11malna wielkość CWh!r~ . 
Telefon administracji 22-14. - - - - nyeh nie lWt 8ell !l1ę. - - - trony) IOl} ptoee"1 drotej 

1le4.ktQf odo. JóI.' Bar ..... 
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D europeizacię naszego sBortu. Kale darz s orto\v • 
---:0:- ---,:0:-.....-0-

, 

Mistrzostwo klas niższych rozpoczęte 
za niemi w ślad winna pójść i klasa A. 

Szkodliwa a zupełnie zbyteczna konkurencja zabija 
do reszty nasz sport. 

---:0::---
---':0::---

Jak W. G. I D. L Z. O. P. N. pojmuJe I spełnia cląłące na nIm 
obowiązki. Cała Europa rozgrywa mistrzostwa w piłce nożnej 

jesienią j zimą i dobrze na tern wychodzi. Dlaczegóż 
by u nas nie mogło być !epiej, a.niżeli jest obecnie? 

Jutro w półfinale o puhar P. Z. P. N. Mamy tu na myśli mecz Ł. K. S.-
spotkają się dwaj ilajzawziętsi rywale: Unlon, który odbędzie się o tej samej 
Turyści-Ł.T.S.G. MilCjscem tego spot- porze na boisku Ł. K. S. Mistrz Łodzi, 

JUIŻ nieje&nokcotnie udowadnialiśmy tą mamy wielkie pretensje. Rozgrywajmy kania będzie boisko W.K.S., o godzInie chcąc z honorem wyjść z walk o palmę 
na tem miejscu niczbitemi fakta1lll, że mistr~ostwa wtedy, kiedy je ten Zachód 3-ciej po południu. pi'erwszeństwa Łodzi, a majlic osłabiony 

d 
Zawody te wzbudziły w łódzkich ko skład, obecnie musi jaknajwięcej zawo-

aport na'sz, a prze ewszystkibem jego naj roz.grywa, tj. późną je'sienią, zimą i ł d6w rozgrywać, az'eby dać moz'nos'ć hl ach sportowych zrozumiałe zaillltereso-
ruc iwsza gałąź - piłka nożna, z po- wczesną wiosną. Najpi'ęlmie1szy zaś w na wanie, gdyż ta pierwsza stawka o jaką swej, uzupełnionej drużynie zgrania się. 
wrou zm:iesienia roa;grywek o mistrz.o.. szem położem'U geograficmem SelZon pił- tu chodzi, jest zbyt poważna, powtóre Jednakże zawody te mogłyby się odbyć 
stw'Q dOsrLła do obecnej ruiny, ka.rski, tj. późniejszą wiosną, M; do k-oń- wszystkim łódzkim sportowcom tkwi je o innej porze dnia, np. w godzinach 

R g ki 
' t 'ł 1! ca miesiąca czerwca nnzostawmy sobie szcze doskonale w pamięci rozstrzygają przedpołudni'Owycł4 czem danoby· moż-

'oz; ,ryw Q m1S rzo.stwo mla y JllCZ- ~~ b ność, aczkolwl'ek nl'ell'czllym wI'dzom 1 . " cy mecz o u tych drużyn o mistrzostwo 
ll'ych wrogów, sialOych w argumenty, z na "sz ag.lett"y zagraniczne i walŻnrejlSze okręgowe w roku ubiegłym. przyjrzenia sIę obu meczom. Sprawa ta 
których bodaj najwalŻniej>szym był, depra krajowe. Nie czyńmy z naszych sporlow- jest obecnie zupełnie możliwą, dzięki 

Jeżeli mowa o stawce, to nie 00. rze- d .. k' b l Ó 
wQwanie młodzieży, Za prz",kład stawia- ców "białych murzynów" i dajmy im też na zwyczaj ms lm cenom i et w wej-

r czy będzie podkreślić, że zwycięzca ,. W' d b l 
li Qni nam Niemcy, gdzie wówczas mi- należny im odpoczynek wtedy, ldedy w h dó SCIa. lerząc w o rą wo ę i zrozumie-tyc zawo w nie bez widoków powo- nie własnych interesów ze strony wszy 
strxostw wogóle me r02Jgrywano, konten miJeście wszystko zamiera. dzenia, stanie do rozstrzygającego spot- stkich czterech klubów, jednakże nIeste­
tując się różnego rodzaq.u "pwha:rami". Pod tym względem Łódź jest m1:a.stem kania o puhar z Ł.K.S-em. ty tego zrozumienia nie posiadają nasze 
Cel zOSltał osiągnięty, Obecnie nasz.e dm typowem, specyfic.znem. To teIŻ nie łudź- Jeżeli znowu weźmiemy pod uwagę władze sportowe, stawiając klubom naj 
żyny wszystkich klas grają Q nie,istnieją my się w lipcu i w sierpniu, rekordo.we osłabiony obecni'e skład naszeg<> mistrza niemożliwsze trudności na drodze do po 

h z powodu wstąpienia do szeregów armji dźwignięcia się. 
ce pu ary, w obecności pustej widowni, liczby widzów na nalSzych b~skach mo- kilku jego graczy oraz przeJ'ściem Ała-
.. 'd t' A t . , . k . ,.. . . .. I tak jutro ma si'ę r6wnie:t oo.byĆ 

rUJnuJąc SIę oszczę me. ymczasem gą SIlę Jes:roze powtórzyć, Ja to tn1alo() szewskJe~o do .wars~aWSkleJ PolonJJ, to mecz o mistrzostwo klasy C pomiędzy 
bezmlstrz,owskie N~emcy urządziły sobie miej,sce w latach 1922-1924. Musimy bo dla ~wYCJęzcy ~utrzeJszego meczu ot~e Ł.K.S. III i Ł.T.S.O. III. Najpożyteczniej 
jwkby na przekór naszym demagogom, wiem wziąć pod uwagę, że były to tak ra SJę ,wreszcIe dro~a do ZdO~YCIa, i najmądrzej tedy byłoby, ażeby mecz 
1"Ozgrywki o m1sirrostwo, i nie narze'kają zwane lata powojenne, z nieuregul'owa- wz~lędme do ~yrwama palmy. pIerw- ten odbył się jako przedmecz przed za­
wcale na os:iągan,e rezultaty, :r.a.równo nem, po.wojennem bytowaniem tnJie.sz.czan szenstwa osłabIOnemu Ł.K.S-oWl. wodami Union--Ł. K. S., do czego jed-
sportowe, jak i kasowe. . Obecnie zaś kaiJd wielko.mieszczu-ch u- Wre~zcie .wspomnienia !la ostatnie na~ mimo najlepszych chęci. ze strony; 

.. ~ ..' spotkaOle o mIstrzostwo pomiędzy Tury zaInteresowanych klub6w me doszło z 
Jednaikże róinica pomiędzy mistrzo.. rządza Slę Jak moz,e, ale w hpcu l ster- stami i Ł.T.S.O., które odbyło się rów- powodu niezrozumialego uporu W. O. j 

stwam[ Niemiec, a mistr~o.stwami Polski pniu chyba za karę w mieście pozostanie nież na boisku W.K.S., a kiedy to obie te A.Ł.Z.O.P .N., który obawiał się o uszczu 
jest znaczna. Niemcy, jak i inne związki i z 'lem nasZJe rządzące w sporcie sfery drużyny, jakby wszelkich starań dokla- plenie swych dochodów, jakle mają mu 
sn.t'llrłiowe Za.chodu, uznały nńllkę no.żną muszą się liczyć dały, aby mistrzostwo dla Ł.K.S. zdo- przypaść tytułem różnych procentów 
~_. r- • być, tym razem z pewnością nIe powt6- przez te władze pobieranych. Je:teli do 
zupełnie słusznie za sport zimowy, wyma Nasza klasa A wkrótce skończy swe rzy się. Mecz ten będzie grany aż do roz tego dodamy, wysokość obrotów z takie 
gatjący wiele ruchu, nie grożący przezię beznadziejne ro.zgrywki o n,ted:stniejąoe strzygnięcia i zwycięzcę wyłonić musi. go meczu kwoty 20 złotych nigdy nie 
bieniem się podczas gry, a w czasie "puhary". Łódź winna, jako. pieTwosza dać Dlatego też I zainteresowanie się nim przekroczy, to up6r ten należy najbez­
przerwy, luh po. grze wystarczy druży- pnykład i uczynić nacisk na rozpoczęcie W łódzkich kołach sportowych jest zu- wzg~ędniej napiętnować, Napietnować 
nie odrobinka troskliwej Qpteki, ~by mistrzostw jeszcze w bidącym s z 'e pełnie zrozumiałe. nalezy takie postępowanie i z tego je .. 

wszyscy gracze cieszyli naflepszem zdro.. jesiennym, Umożliwi to wielu 'k~ul~m ~iestety ~ na~ jeż7li Jest zaintereso- ~zNze ~g~r~u~e w r. b. zarj ządk Ł-Z.°ść' , . . . wame, a z film w ldokJ na pokrycie przy'. . . om na swo ą orzy 
wiem. PQza tem, gra w piłkę no.żną absor pr~etz:vaDloe kryzysu l zapewn1 llll przy- najmniej wydatków z zawodami związa w~ęcej t~rnunów, aniżeli ich mial najczę 
buje sportowca w wyso1kim stopniu i u- naJ'IllD.loej dach nad g~ową. W przeciwnym nych. na przeszkodzie temu staje zwy- śClej grający, ktÓryś z naszych klubów. 
mysIowo i fizycznie, które to trudności bowiem raziE! dojdrie jeSlZcze do tego., że kle ktoś, lub coś nieprzewidzianego. Tru I tak oto pojmuje i spełnia obowiązki 
pokona on znaczni,e łatwiej na zimnie ani przyszła wi'osna za's.tanie nasze klu.by nie ~no bowiem uW:ierzyć, ażeby tak szkod- wobec sportu nasza magistratura sporto 
żelj podczas upałów na brzegu przepaści ruiny, lecz w warun lIw~ konkurenCję urządzały kluby same ,,:,a, która z powodu może ldlkudzles:ię-

. ka h b .. . . , sobie. CłU groszy, które jej z trzeciorzędnej im 
Korzyść z rozgrywania mistrzostw w (:. ez :V.YJs~a, Wtedy w~ele klub~w prezy mają przypaść, podkopuje byt i 

Limie jest wielka gdy;ż z :ednej str,ony moze straciC Oletylko to., 00 Jeszcze wleI. tak ledwie już dyszących pod ciężarami 
dZl'ękl' za1'nte"'e ' . 'ak' . • kim nakładem pracy posiada, lecz przy- Jeżeli europeizacja naszego. życia przy. A-klasowych klubów. 
ciesza u wj,..1

zo
' mun·. . . .. szła Wl,osna może nas zastać ze znacznie ra a ta szalone tempo, dlaczegożby D1e Powtarzamy jeszcze że trudno _n .... 

• sowaruu, J lem Silę one I . b ł k . 
• UlW, O mniej spr.zYJaJą- l . ' t '., kt' , ." ' ua.LU 

eych warun
·k' " g . 1 . h uszczup ,onym stanem postadania, nuał ego. uczymc sport, Qry przeclez, Jest UWIerzyć, ażeby tak szkodliwą i nie 

ow SClą ną one Wle u z OlC 'l h . . d . k ku . kl n 'd . Z drug" ....._ tak Zatem nie wahać się gdyż do stra<»- o 1 e ue ce, moze SQble dla europeiza- uzasa moną on renCIę uby stoso. 
a Wl :owruę. Le1 zas ~I.rony '" zd b' 'I . walv p lt 

poszczególni gracze, Jak i całe ~y, nia .nie ~my już ~awie nic, a uratować CJI o yc naJ epsze warunki.' • 
na chłodzie grają o wiele J.epioej, anllżeli mozemy Jeszcze WIele, albo wszystko, Fr. ROrnanek. 

na gorącu. Os'taotnLego twierdzenia nie 
trzeba wcale podzielać, wiedzą o tem DO 
wiem natjle-p1ej ci, którzy grę naszych dm ' 
żyn w ubiegłą soho.tę i niedzielę ohser­
wowali. Ostalni·o roze,grane na łódzkich 
boiskach mecze, były naprawdę bardzoo 
ładne, na\Sze drużyny, pomimo., że grały 
proZy pustych prawie widowniecch dały 

ze siebie wszystko., aby poka;zać prawdzi 
wy sport i swoją tężyznę. Bąźmy wię<:: pe 
wni, że uczynią one to i nadal, a przy ich 
sumiennej p~acy, tj. przy pięknej grze i 
po.wo.dzenie kasowe będzie zapewnione. 

Podkreślić wypada jeszcze, że roz­
grywki Q mistrzo.stwo, w których biorą 
udział wyłącznie drużyny miejscowe ry­
zyka niema. Kluby mo.gą najwyżej zaro­
bić, ale poważnych stra.t 1lJigdy nie będzie 
choćby dlatego, Że niema ża>dnych kosz­
tów. 

Na!oo.miast największe straty ponoszą 
flasze kluby w miesiącach letnich tj. w 
lipcu i w sierpniu przy sprowadzaniu dro 
@Ich drużyn zagranicznych wte,dy, kiedy 
przeciętny miesZoCzuch szuka sobie schro 
n.ienia po.za miastem i o zwabieniu go na­
wet na najładn1eiszy mecz nie może być 
mowy. W doda,tku każdy widz, dotknięty 
jest pewną dozą lokalnego patrjotyzmu 
i nie rad widzi mecz, na którym jego dru 
żyna odbiera dotkliwe cięgi; zwycięstwo 
miejsc.owych na.straja widza optymistycz 
rue, a wtedy skłQnny on jest i do o.fiar. 

Dlatego tei; czas już najWYŻ.gzy Z'bLi 
tyć si" nam do Zachodu, d'O czego. ~esz-

S~ena z finałow~ch r02grywek o mast.r.:ZOSltwo golia w St. Ziedr.oq:~onycł1 , Golf test grą, która 
nie .zdobyła sobie dotychczas na ko:1ł:~nel'\łde europe 5· ITi prawo obywateis t wa jest na zd",ow-

szym sportem dla ludZI w średn im wiekgp , j, 
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miech i łzy na sa i i. 
teigBrowi niB wolno spo)rzećl1i1 matkę i siostrę. 

Najkrytyczniejszy moment w procesie lwowskim. 
Lwów, W paid!z&ernik'll. 

Steiger jest bezwzględnie "gwotd:z.iem' 
ehwl.1i nie tylko Iwowslciej ale wog61e 
chw:iJli spółczesne;. Jego Spi()k6j ~ równo 
waga w~budmią podziw wś1'6d pu'blicz­
t.l oś ci. 

Ale Steiter ~ nietytko bohaterem 
. PTooeru. 

Pa-.z.edeWSZ"Y'stkiem. ;est czllowiekiem. 
rak, S.tclrger jest mllmo swej popularności 
takim samym. śm'iertelnUJkiem j:ak kał4y z 
ua,g. 

Przewodniczący przygotowuje się JUz 
do wygł,oszenia odmownej odpowi,edzt. 

ALe a.dwokat Landau uprz.edza go rU­
chem ręlki. JeS7lCze raz szepce mu coś do 
uoh{ł.. Przewodniczący nie może po­
wstrzymać się od uśm~echu: 

- No, Jeżeli tak ... 
Posied~enie zostało przerwane" 

Tak-nie, nie-tak. 
Zaezyna jl\1t być nudno... DQprawdy, 

czasami zdaje mi się, te siedzę w klasie 
na lekcji a·strońoxm;~. Profesor mówi cos 
sennym gŁosem, uCZi11iovlie ziewają. 

Od niej bowiem można dO.wiedzteć się 
ciekawych szczegółów w sprawie proce­
su. Nic więc dziwnego, że każ;dy z nas, 
widząc pannę Janinę zdaleka, uchyla ka 
pelusza i wita ją uprzejmie: 

- Całuję rączki (po galicyj,sku!) 
A na samym przedzie siedzą dWLe ko 

biety. Słu.chają bardzo uwa.żn1e. Nie o­
pu;sz;cza~ą ani jednego sł-owa. Wzrolk ma­
ją wl.epi-ony w plecy oska.rżonego i obsex 
wują każdy jego rUiCh. 

To 1llatka i si'ostra Stelgeu. 
Steigel!'owi nie wolno się odwrócić w 

~Łt'onę publiczności. Przewodniczący za­
bronił. 

Dolar w Łodzi. 
Na prywatnym rynku pieniężnym " 

ŁodzI, notowano dziSiaj dolary: w pła­
ceniu 6.05, w sprzedaty 6.08. Tendencja 
slaba. Podaż pokrywała niewielki.e za .. 
potrzebowanie. 

l-sza PRZEDGIELDA 
LO!1dyn 29.08 
New Jork 5.98 
Szwajcarja 115.625 

\V ARSZA WSKA 

2-ga PRZEDGIELDA WARSZAWSK.\. 
Dolar 6.03 

;teia PRZEOOłElDA WARSZA \VSKA. 
Dolar 6.035 
TendenCja s'labsza... 

GiEŁDA GDANSKA. 
Warszawa 86 
Złoty 87 
Dolar 5.22 
Przekaz na Wa.rszawę 6 

NOTOW A.l\iIA BA WEŁNY. 
NowY Jork, 23 paźdz!·emika. 

Dowóz bawełny do POrtóW Atlan .. 

T'oł'Stoj pis;zą.c btogt'aiję Napoleona, 
ni.e ~apomn1ał zaznaczyć, że wieIkli! wódz 
francus.ki miał kaw i z tego wła.śnię po 
WOdU przegrał decydującą bitwę. 

Zn~omM.y satyryk a:ngi,elSlki Ber1WlJrd 
&ha w opjJstllje Cezara w kiomi>emej S'}'fł.u,a,.. 
ej:i, gdy n!le chciał zdjąć z głowy hełmu w 
czasie wizyty u Kleopail:ry, przed: którą 

Między prrewodniczą<:ym a świadka 

mi wywiązuje sh:~ rOZlIllQwa w stylu allen 
dorfa. 

Ze%nale $wiadek Stefan Jrura,sz: 

Ale czasem zdarza się taka chwila tyku i Golfu 70.000. wewnątrz krajU 
gdy Steigerowi udaje się zeliknąć w ich 31.000, wywóz do Anglji 25.000, na lton 
stronę ... jed.no spojrzenie ... jeden rzut o- tynent 14.000. 1000 21.80, paźdZiernik 

21.46-21.46, grudzień 21.28-21.30, sty 
ka ... i na twarzy jego zjawia się uśmi.ech czeń 20.56-20.57, marzec 20.79-20.8S. 

- Czy ludność witała pana prezyden 
ta 7 - pyta. przewodniozą<:y. 

ni.ewysł·owionego szczęścia. E. l\'I. kwiecień 20.86-20.86. maj 20.92-20.93 
lipIec 20.51-20.51, wrzesień 20.46-20,46 

lłkrywał swą łysinę. _ Nie pamaętaJD, - odpowiada świa-
W ten spos& daje Mę lud1;iJo.m do zro dek. 

Ceny Nowy Orlean, 23 października 
populał'ne l Loco 20.80, październik 20.67, gru-

LUlllienia, że bohat«. nawet największy _ Czy lu.dzie zdejmowali kapelusz.e? dziień 20.63, styczeń 20.57, marzec 
20.51, maj 20.45. 

histruj, az:y procesu - tl:lOte cu.sęm zna - Talk .•• 
Leźć się w sytuacji, n.iebiącej z jego po - Skoro 7Jde.łmowd! ~eluau, mu-

Szczyt sen.., Brema. 23 październik, 
sacji w XX za ~~~elna ameryk. 23.36 cent dolar 

wagą, slanowils1ciem lub nawet ro~. sieli więc podnieść ręce, ta!k? 

ł,Nagła potrzeba" oskar­
żonego. 

w d:ziISiejszych wrażlenl:aoli IZ sałi sądo 
f/e j mam zam&ar opiJsać mal~ńki epillod, 
ldóry tak samo świadczy o tem, że Stej,. 
ger "pQdobnde" ja1k NapolClO11 i Cezatt' ma 
swe chwile, kiedy przestaje być ,(boha­
terem" i zamienia się w zwykbeg(,) śmdJer 
telnika. 

W tralkcie przesłuchiwania. świadków 
w chwił~ gdy p1"Zew·odniC'Z4C'f zada. ..... ał 
pytania a sekretarz notował uznania -
Stelger podniósł się z krzesła, na k;tórem 
siedział, zb1dżył si,ę do adwo,k,wta Laa­
dooa i lSzepJtął mu COŚ na udllO. 

Adwokat Landa.u zwrócił się ze .swej 
strony do prZleWodnicząoego oświadcza­
j~c, że na prośbę ()SIk~ego wnosi o 
przerwanie obrad na kHka mm.ut. 

-Tak_ wieku 
Talk, nie ... Nie, tak.... • • 
Sa1a sądowa rozdzitawiła usta i ziewa. CzłOWiek na komeCie 

"Jego" matka i siostra. 
w śród publicmości, !iedzącej na spe 

cjalnych. ławach naprzeciw stołu tTyb'l­
nal~hl:ego przeważają stali bywalcy, któ 
TZy nie QPus.z,czają ani jeooeg" dnia. 

Są również pr:zygodni słuchacze. 
Siedzą dwie lUlb trzy god:ziny i wycho 

dz.ą. -
Do stałych bywalców należy panna 

Janina, sekretarika w sądzie lwowskim. 
Panna Jan1na ma powodzenie, szczegól­
nie wśr6d dz;iennikarzy. -

w roli głównej LUCJAI'IO ALBERTlrt •• 

Nadprogram HAROLD LLOYD. 

~ )iJ .. [!.!iI ,,~~~),,-~~tMli}]19l !i1i!)1lILllD! 

KINO APOLLO 
Konsłanlvnowska 16. 

Dawno nieWIdziany, a zawsze ubóstwiany 

H ARRY PEEl w wie~kim =d=ra=m=3C=ie 
atrakCYJnym 

l-sza serja 

"PI[Kl[lHY KARnaWAł" 
10 akt6w niezwykłych wrażd i przygód 

UWAGA. Dr. med 

[URHI 
Zawiadamiam Sz;. Panie ł Panów. 

te z powodu kryzysu. za manicur iak 
również za strzyżenie' dam ceny obni· 
żyłem. 

Na sali robi się zamiesz:a.rue. Pu:blicz Z ż' 
l'lOŚĆ wstaje z ławek. Słychać cl-che

t 
ta.- pow';'.~l~mKUBOwicz powrócił. 

t~mni'CZoe szepty. 6 SiŁTpnia 1. teglelniana 43 
R ______ ammn] Cboroby skóroe. we 

Co się stało? Mo.te Stdgerowi wpa.- {il mytIOe moczonłclowt 

GIEŁDA LONDY~Sf(A. 
Londyn, 23 października. . 

N. Jork 4.843/8 
Holandia l2.04 
franCja 115.00 
Belgja 106.27 
Włochy 123.12 
Niemcy 20.34 
Szwajcarja 25.14 
fIiszpanja 33,83 

aż na same Koziny. 

Zarząd łódzkiej kolei elektryczne) 
przedSięwziął w r. b. wiele prac inwe­
stycyjnych ku wygodzie publiczności, 
która dzięki temu otrzymała połączenie 
z krańcami miasta. 

W najbliższych dniach mają być po­
czynione w tym kierunku dalsze roboty_ 
Między innemi zostanie przedłużona li­
nja tramwajowa "trójka", która dojeż­
dżać będzie aż do ulicy Srebrzyńskiej. 

W ten sposób zaludnione przedmie­
ście miasta Łodzi. Koziny, otr?:yma po-
łączenie tramwajowe z miastem. d 

dła do głowy ja!kaś nowa myśl, która ~' ~ fi Leczenie s~tucz-
~powoduje zwrot w całej sprawie? OD[lO[ " Iil m~hnn uym slońC:Ę'm wy. 

(es! ~~ procesie wazystko W C A L E· I E! In ••• ,.loIe ! .. ~~.!~!I L~" p;;~~;;:~ Pracownicy umysłowi, 
Od'lua k st • N wJecie. lak dogodnie ~akupywlł( przylmuije do reperacH· baczl~ośĆ' ... 

Eóo OD emaąa. awet Da o- moina sypialki. stołowe. gabinety uL ó.go sierpnia 76, 1lI piętro D 
t:.ojętnych zwykle twuzach panów sę- - pojedvńcze Tanio. bo w prywalnem mleszl{ r. W poniedziałek rejestracja 
~::~ły. ch widać pewDe zacie- orazezłn~n!e~~lkie eble II'!lfm1P1i.MW&:. Wi@\WBi~~~ I~'. Ił ~11·(b ~ W poniedziałek odbędzie sią dalsza 

Dr L SlAJEROWICZ ~1 Uu fiu rejestracja bezrobotnych pracowniMw 
Jeden z ~6,., trybunału wertuje ko przy ul. PO.r..UDNIOWEJ 10. Aliuszer i gineKolog. .Chorobll skórne umyslowyc~ :V ko:nitecle bezrobotnycb 

deks, chcąc SIę przekonać, cr:y prośba 1 lWAR"OWlt"'Z TRAU?UTA 8. - Telefon 35·71. I weneryczne. przy Al.. KOSClUSZ~l 21.. . 
oslrarźooei!o może być uW2g1ędnion8 w U p. • 1'1 U. \.. a PrzyjTnt11!' w domu od 11-1 i od 5-7 Przyjmuje od 1l-2! ZareJestrowam bezrobotm praco\vm-
mys'l od-"':'~nich -s4.D.... udziela się kredytów długotermmowych i w lecznicy "SA 'JlTAS" Cegielniana 2~ i od 3-6 Iylko cy umyslowi otrzymają odpmviednie le~ 

l1""~'" ... ,-n sprtedale na R AT V I tanlei 30 pro(, od 9 - 11 r. i od ;j - 5 popoI. koblęty gitymacje. (b) 

Pafk SportoWY t. K. S~ 
przy AL. Urtll. - Doja%d tramwajami 5 i 8. 

NiEDZIELA Park Sportowy Ł. K. S. 
'przy AL. UNJI. - Dojazd tramwaiami 5 i 8. 

dn. 25 b. m. o godz. S-ej po poła 

odbędą się zawody towąrzyskie pomiędzy drużynami 

u godzinie l·ej min. 15 PRZEDMECZ 

UNIO" ID. - Ł. K. S. II. 


